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Spór o Palestynę
Niechęć Londynu wobec wysłannika prez. Trumana
LONDYN (PAP). Dyplomatyczny 

korespondent dziennika »Ohserver« 
donosi, że pomiędzy rządem Stanów 
Zjednoczonych i  Wielkiej Brytami ist­
nieje poważna różnica zdań w  kwestii 
kompetencji misji amerykańskiej, 
która m a przybyć w  dniu 13 lipca do 
Londynu w celu przedyskutowania 
wniosków anglo-amerykańskńęj ko. 
misji palestyńskiej.

Według opinii rządu angielskiego, 
dyskusja powinna się ograniczyć je­
dynie do technicznej stnony za gad- . 
nienia, a  więc do kwestii fiananso. 
iwych, selekcji i transportu imigran­
tów.

Zdania tego nie podziela strona a- 
m e ry k a ń sk a , uważając, że misja wy­
stępuje w  Londynie w  imieniu pre. 
eydenta Trum ana i  w inna rozpatry­
wać również kwestie związane z poli­tyką w sprawie Palestyny,

Rzecznik angielski jest zdania, że w 
sprawach związanych z polityką Sta­
ny  Zjednoczone będą mogły zająć sta. 
nowinko dopiero po osiągnięciu poro_ 
Bunńenia w  sprawach technicznych ' 
t po przesłaniu odpowiednich- sprawo- 
Sdari.

Aczkolwiek takie jest oficjalne sta-

Program rządu 
Gottwald;’

PRAGA (PAP). Prem ier rządu cze- 
■ Clement Gottwald u-

Idzielit wywiadu na  temat zadań, jakie 
Im a do spełnienia rząd jw zakresie 
(polityki wewnętrznej i  zagraniczi 
r Obecny rząd  czechosłowacki dążyć 
Sądząc przede wszystkim do opraco­
w ania i  wprowadzenia w  żyae  nowej 
konstytucji, któraby, nawiązując do 
1*®edwojennych demokratycznych tra  
*^ycji, kodyfikowała wszelkie politycz-

gospodarcze i  społeczne przemia. 
®y. jakie dokonały się w  nowej Cze­
chosłowacji. Drugim ważnym zada­
niem rządu będzie 2-letni plan odbu­
dowy gospodarczej państwa i  dopro­
wadzenie produkcji przemysłowej i 
rolnicziej do stanu przedwojennego.

W zakresie polityki zagranicznej no. 
.Wy rząd czechosłowacki dążyć będzie 
do dalszego zacieśnienia stosunków 
politycznych i  gospodarczych ze Zwią 
zkiem Radzieckim oraz kontynuować 
będzie politykę przyjaźni w  stosunku 

Angbi, Francji i Stanów Zjedno­
czonych.

Nawiązując do problemu mniejszo, 
węgierskiej w Czechosłowacji, 

prem ier Gottwald oświadczył, że no­
wy rząd ma nadzieję, iż uda mu się 
doprowadzić do skutku czechosłowac. 
ko-węgierską umowę o wzajemnej 
Wymianie mniejszości narodowych i 
usunąć w ten sposób ognisko niepoko. 
Ju, jakie od czasu umowy w Trianon
zagraża Europie Środkowej.

nowisko rządu angielskiego, wyczuwa 
się, że ostatnie wypadki w  Palesty. 
nie wpłyną na zmianę poglądu Wiel­
kiej Brytanii. Oczekuje się, że może 
to nastąpić po  powrocie ministra Be- 
vina z Paryża.

W  Londynie oczekują przybycia 
przywódcy sjonistów dra Weizmana. 
Niewiadomo dotychczas, czy zechoe 
on wziąć udział w  rozmowach, dopó. 
ki kierownicy Agencji Żydowskiej bę. 
dą więzieni.

Odpowiedź arabska
JEROZOLIMA (Reuter) Naczelny 

komitet arabski ogłosił odpowiedź 
na oświadczenie prezydenta Truma-

Co będzie z pożyczka dla Anglii
WASZYNGTON (PAP) W dniu 8 

lipca w  Izbie Reprezentantów Sta­
nów  Zjednoczonych rozpocznie się 
debata na temat pożyczki dla Wiel­
kiej Brytanii.

W kołach politycznych przypusz­czają. że debata przybierze charak­

O  regulamin konferencji 
pokojowej

PARYŻ (PAP). Ministrowie spraw 
zagranicznych spotkają się w  dniu 8 
lipca 2-krotnie: o godz. 11.30 i  na 
zwykłym posiedzeniu popołudnio. 
wym.

Przedmiotem dyskusji będzie spra­
w a porządku obrad konferencji poko­
jowej.

Jak wiadomo, min, Mołotow wysu­
nął wniosek, aby sprawy proceduraL 
ne były ustalone przez ministrów spr. 
zagranicznych mocarstw, nie zaś 
przez konferencję pokojową. Mini­
strowie Byrnes i  Bevin sprzeciwiają 
się wnioskowi ministra MołoŁowa.

Optymizm panuje w Paryżu i Londynie
LONDYN (SAP) Zgoda czterech 

ministrów na umiędzynarodowienie 
Triestu jest uważana przez prasę 
brytyjską jako symbol zasługującego 
na pochwałę kompromisu oraz za 
stwierdzenie faktu, że czterej mini­
strow ie dążyli w ytrwale do osiągnię­
cia porozumienia.

„Times" pisze: Pełny sukces roz­
woju konferencji paryskiej zadał 
kłam wszystkim złym nowinom o 
rozłamie między mocarstwami i po­
łożył równocześnie trw ały funda­
m ent pod optymian^ który będzie 
towarzyszył rokowaniom politycz­
nym  nad ułożeniem warunków po­
kojowych d la  świata

na w  sprawie gotowości Stanów Zje­
dnoczonych udzielenia pomocy imi­
gracji 100 tysięcy Żydów do Pale­
styny

Oświadczenie komitetu arabskie­
go podkreśla, że „Palestyna nie jest 
towarem, który można sprzedać 

lub kupić na giełdzie za dolary®.
Oświadczenie stwierdza, że jeżeli 

prezydent Trum an chce pomóc Ży­
dom, powinien umożliwić im imigra­
cję do Stanów Zjednoczonych, któ­
re  mogą zmieścić nie 100 tysięcy, 
lecz kilka milionów Żydów.

Naród arabski zdecydowany jest 
przeciwstawić się dalszej im igracji 
Żydów do Palestyny.

ter burzliwy. Decyzji Tzby Reprezen 
tantów należy oczekiwać pod kopiec 
bież, tygodnia. Dotychczas nie mo»ca 
z pewnością przewidzieć, czy Izba 
Reprezentantów ratyfikuje układ po­
życzkowy.

NANK1N (Reuter). Chiński .m ini­
ster "spraw zagranicznych Wang-Shin- 
Shich wręczył w  dniu 7 lipca notę 
francuskiemu ambasadorowi w  Nan. 
Irinie stwierdzającą, że konferencja 
pokojowa w  myśl postanowień w  Mo. 
skwie w  dnm 21 grudnia 1945 r. po­
winna być zwołana przez radę mini­
strów spraw zagranicznych w kom­
plecie.

Chiński minister prosił ambasadora 
francuskiego o  przesianie noty Fran­
cji jako gospodarzowi konferencji 
pokojowej.

„Times" podnosi wielkie zasługi 
premiera i  m inistra spraw  zagrani­
cznych Francji, jako m ediatora i 
stwierdza, że spraw a Triestu nie bę­
dzie już więcej przyczyną nieporo­
zumienia pomiędzy mocarstwami. 
Ten układ i  układ w  spraw ie przy­
szłości kolonii włoskich zostaną 
uzupełnione układem czterech mini­
strów w spraw ie traktatów pokojo­
w ych dla państw  naddunajskich, 
Rumunii, Bułgarii i  Węgier. -

Mamy nadzieję — kończy „Times" 
— że czterej ministrowie zdają sobie 
spraw ę z tego, że od ich decyzji za­
leży przyszłość pokoju.

Otwarcie wyścigów
konnych

WARSZAWA (PAP). W dniu 7-go 
lipca rł». nastąpiło otwarcie wyści­
gów konnych na  torze na  Służewcu.

Uroczystość zaszczycił swą obecno 
ścią Prezydent Krajowej Rady Naro­
dowej ob. Bolesław Bierut, wicepre 
mfier Gomółka oraz minister bezpie­
czeństwa ob. Radkiewicz. Ob. P re­
zydenta KRN pow itał wiceminister 
rolnictw a i  reform  rolnych ob. Eie- 
niek.

Następnie ob. Prezydent KRN z 
loży honorowej udał się na to r, gdzie 
pow itany został przez pracowników 
toru wyścago wego, zgromadzony ch 
wokół sztandaru Związku Zawodo­
wego Pracowników Toru Wyścigo­
wego. Po krótkim  przemówieniu wy ­
głoszonym do zgromadzonych ob. 
Prezydent dokonał symbolicznego 
przecięcia wstęgi to ru  wyścigowego.

W imieniu pracowników wyścigów 
konnych podziękował (A. Prezyden­
towi za zaszczycenie sw ą obecnością 
dnia otw arcia wyścigów konnych 
gen. Bukojomski — komisarz wyści 
gów. >

Po odegraniu hym nu narodowego 
ob. Prezydent w  otoczfenau tow arzy­
szących m u członków rządu zajął 
miejsce w  loży honorowej, skąd ob­
serwował z zainteresowaniem roz­
grywające się gonitwy. Po obejrze­
n iu obydwu handicapów otw arcia 
około godz. 6-tej ob. Prezydent opu­
ścił to r wyścigowy.

Dzień otw arcia wyścigów-konnych 
zgromadził na  torze ok. 30.000 w i­
dzów. Obroty totalizatora wynosiły 
ponad 6 ‘milionów złotych. ? Rozegra­
nych zostało 8 gonitw', w  których 
wzięło udział ponad 50 kom.

Włosi Triestu przeciw 
sojusznikom

RZYM (PAP). W  godzinach wie­
czornych dnia 6 lipca w  Trieście od­
była się demonstracja włoska prze, 
ciwko aliantom w  związku z decyzją 
umiędzynarodowienia Triestu i  oko. 
licy. Demonstranci rozebrali do naga 
Włoszki, które spacerowały z alianc­
kimi żołnierzami.

Sojusznicze władze wojskowe przy­
wróciły spokój dopiero po północy. 
Użyto przy tym palek gumowych i 
bomb z gazem łzawiącym. Liczba a- 
resztowanych i rannych nie jest do. 
tychczas znana.

.Położenie w Chinach
NANK1N (Reuter). Toczący się tu 

w obecności specjalnego wysłannika 
Stanów Zjednoczonych g e n . Geor- 
gea Marshalla, pertraktacje pomiędzy 
generalissimusem Czang-Kai-Szekiera 
i przedstawicielem partii komunisty­
cznej gen. Czu-En-lai.

Zdaniem gen. Czu-En-lai sytuacja 
w  Chinach nigdy nie była tak 1 zła 
od  czasu podpisania umowy z dnia 
10 stycznia. Rzecznik komunistyczny 
dodał, że rząd centralny wystawił 
w  północnych i  wschodnich Chinach 
około 30 armii
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D em o nstrac je  
s tu d en tó w  w e  W łoszech

RZYM (PAP). Radio rzymskie do­
niosło, że w Padwie kilkuset studen 
tów  wtargnęło w  niedzielę w  m cy  
do angielsko - amerykańskiego klubn 
wojskowego, zerwało sztandary bry 
iyjskie i  amerykańskie i zastąpiło ie 
sztandarami włoskimi. Studenci zmu­
sili Włoszki, które znajdowały się w 
klubie W towarzystwie żołnierzy 
alianckich do opuszczenia lokalu.

Zaalarmowano policję, która przy­
wróciła porządek i dokonała szeregu 
aresztowań.

W atykan  pośredn iczył
BELGRAD (SAP) W sobotę zakoń­

czono w Białogradzie przesłuchanie 
świadków w sprawie gen. M ichało­
wicza. Rozprawa zostanie wznowiona 
w poniedziałek, kiedy 24 obrońców 
rozpocznie swe mowy.

Radio watykańskie zaprzeczyło 
twierdzeniom, jakoby W atykan sub­
sydiował czetników. W toku roz­
prawy bowiem przedstawione zosta­
ły dokumenty, wykazujące, że W a­
tykan dostarczał emigracyjnemu rzą­
dowi jugosłowiańskiemu w  Londy­
nie pieniędzy, przeznaczonych dla 
wojsk gen. Michaj łowicza.

Bomba eksplodowała za wysoko
NOWY JORK (SAP) Reporter 

naukowy w  „New Yonk Times", 
William Lawrence, donosi z okrętu 
„Appalachan‘“ na lagunie Bikini, że 
bomba eksperymentalna wybuchła za 
r.iskio i za daleko od celu. N a sku. 
tek tego błędu znaczna część energii 
wyładowała się do wody i  podmuch 
r,a okręty był znacznie słabszy.

Kpt. Harry R. Garson, jeden z p ier. 
wszych świadków wybuchu, którzy 
powrócili do Stanów Zjednoczonych, 
w przemówieniu przez radio tłum a­
czy, że bomba miała wybuchnąć na 
wysokości od 100 do 1000 stóp, i  do­
da je : „istotnie wybuchła trochę wy­
żej niż 100 stóp, ale napewno nie 10 
razy wyżej, więc nie można mówić, 
że wybuchła za wysoko." Garson je­
dnak przypuszcza,, że druga bomba 
doświadczalna wyrządzi znacznie 
większe straty. T a druga bomba bę­
dzie umieszczona w  batysferze (w 
głębinowej łodzi obserwacyjnej) i 
zostanie prawdopodobnie doprowa­
dzona do wybuchu za pośrednictwem

Po referendum
SPROSTOWANIE WYNIKÓW 

W WOJ. RZESZOWSKIM 
Sprostowany komunikat o wyni-

kach glosowania ludowego w  woj.
rzeszowskim:

Uprawnionych • 815.798
Głosowało: 716.161
Ważnych: 092.976
Nieważnych: 23.185

Pierwsze pytanie »tak« 432.919
Miie« 260.057

Drugie pytanie »tak« 491.439
»nie« 201.537

'-zecie pytanie »tak« 506.370
»nie« 96.606

WOJ. POZNAŃSKIE 
POZNAŃ (PAP). Według danych

wynikł glosowania ludowego w wo­
jewództwie poznańskim są następu-

irawnionych do głos.: 1,476.265
:ysowało: 1,335.333

dano głosów ważnych: 1,325.878
ierwsee pytanie »tak« 610.839

»eie« 715.039
Drugie pytanie »tak« 816.460

»oie« 509.4,18
Trzecie pytanie »tak« 1,104.362

»nie< 221.516

Wilkołaki w woj. łódzkim
ŁÓD2 (SAP). Na ierenie gminy 

Koźle wojew. Łódzkiego podczas 
przeprowadzonej przez milicję akcji 
odkryto komórkę organizacji nie­
mieckiej „Der Wehrwolf", która, jak 
się okazało podczas śledztwa, zosta­
ła  zawiązana natychmiast po wkro­
czeniu Armii Czerwonej do Polski.

Szczegółowy program  działalności

Postępy odbudowy w Gdańsku
GDAŃSK (SAP) Odbudowa Wy­

brzeża postępuje powoli, ale skute­
cznie naprzód. Gdańska dyrekcja 
odbudowy ma do zanotowania cały 
szereg poważnych osiągnięć. W ma­
ju wydatkowano ogółem 16704.757 
zł. na Wybrzeżu na cele odbudowy.

Przede wszystkim ukończono I-ą 
serię robót w  gmachu głównym Po­
litechniki oraz rozpoczęto remont 
gmachu Architektury. Następnie 
ukończono rem ont dwóch szkół po­
wszechnych, a w  toku znajduje się 
rem ont Politechniki oraz kilku bu­
dynków Akademii Lekarskiej.

Jeśli chodzi o budynki mieszkalne, 
— to  kilkanaście bloków znajduje

radia, a więc bez udziału samolo­
tów, które tym  razem będą jedynie 
mogły obserwować zdaleka wybuch

Kradzież tajnego filmu
WASZYNGTON (PAP). W związ­

ku  z doniesieniami prasy nowojor­
skiej o kradzieży tajnego filmu o 
bombie atomowej departament w oj­
ny Stanów Zjednoczonych ogłosił 
komunikat stwierdzający, że skra­
dziony został film  długości kilkuset 
m etrów o doświadczeniach z bombą

Austria i Egipt na konferencji pokojowej
PARY2 (Reuter). Na posiedzeniu 

zastępców m inistrów spraw  zagra­
nicznych delegat brytyjski G oai 
Gladwyn Jebb wystąpił z propozy­
cją, by na konferencję pokojową,' 
która zbierze się w  dniu 29 lipca, 
zaproszone zostały poza 21 państwa­
mi, które mają brać udział w  koęfo- 
rencji, również Austria i  Egipt, w

WOJ. POMORSKIE 
BYDGOSZCZ (PAP). Według tym. 

czasowych danych wyniki glosowania 
ludowego w województwie pomor­
skim są następujące:
Uprawnionych do głosowania: 811,773
Głosowało: 743.257
Oddano głosów ważnych 727.083
Pierwsze pytanie »tak« 493.509

»nie« 233.574
Drugie pytanie »tak« 546.398

»nie« 180.685
Trzecie pytanie »tak« 708.373

»nie« 18.710

WOJ. BJAŁOSTOCKIE
BIAŁYSTOK (PAP). Województwo 

białostockie:
Ilość uprawnionych:
Dość głosujących:
Głosów nieważnych:
Głosów ważnych:

503.471
456.169
23.520

432.649
Pierwsze pytanie »tak« 306.765

»nie« 125.884
Drugie pytanie »tak« 318.822

»nic« 113.827
Trzecie pytanie >tak« 420.597

»nie« U.952

organizacji nie jest jeszcze dokład­
nie ustalony, stwierdzono jednak, 
że w okresie poprzedzającym głoso­
wanie ludowe członkowie jej pro­
wadzili silną propagandę reakcyjną. 
Sześciu mężczyzn aresztowano.

Dalsze dochodzenie w  tej sprawie, 
4ctóra zatacza coraz szersze kręgi, 
jest w  pełnym toku.

się w daleko posuniętym stanie ro­
bót remontowych.

Z budynków zabytkowych ukoń­
czono odbudowę kościoła Sw. Trój­
cy oraz Biblioteki Miejskiej. Kon­
tynuuje sie prace przy Bramach 
Złotej i  Zielonej oraz w  Starym R a­
tuszu.

W ybory p re zy d e n ta  
M eksyku

LONDYN (PA P). W dniu 7 lipca 
odbyły się w  Meksyku wybory pre. 
zydenta. Kandydatami byli Migucl A- 
leman, b. m inister spraw wewnętrzr 
nych i  Ezechiel Padalla, b. minister 
spraw  zagranicznych.

Ogólnie przypuszczają, że na kan­
dydaturę Alemana padła znaczna wię­
kszość głosów. Oficjalny komunikat 
zostanie wydany w  czwartek dnia 11 
lipca.

atomową, który był już wyświetlany 
trzy tygodnie przed próbą z bombą 
atomową w  BikinL Komunikat de­
partam entu wojny dodaje, że film 
nie przedstawia specjalnej wartości, 
lecz że zarządzono śledztwo w  spra­
w ie kradzieży.

celu przedstawienia swych punktów 
widzenia w  spraw ie traktatów  poko­
jowych. Delegat brytyjski podkreślił, 
że Egipt jest zainteresowany spra­
w ą kolonii włoskich w  Afryce pół­
nocnej.

Jak wiadomo Rada ministrów 
spraw  zagranicznych, zgodziła się, 
by  Włochy przedstawiły swój punkt 
widzenia na konferencji pokojowej.

Zastępcy m inistrów spraw  zagra­
nicznych przyjęli do wiadomości 
propozycje delegata brytyjskiego i 
postanowili rozważyć je na najbliż­
szym posiedzeniu.

P o a rze b  Z- Felczaka
W sobotę, dnia 6 bm. odbył się 

w Bydgoszczy pogrzeb wicewojewo­
dy Zygmunta Felczaka.

Na uroczystości żałohne przybyli 
z W arszawy wiceprezydent KRN 
Wacław Barcikowski oraz reprezen­
tant Naczelnego Dowódcy generał 
brom Świerczewski, wiceminister spr. 
wojskowych, ponadto grupa posłowi 
do KRN z wiceministrem Michejdą 
i prezesem SP Karolem Popiciem na 
czele. W pogrzebie wzięli udział 
przedstawiciele wszystkich sfer spo­
łeczeństwa, począwszy od przedsta­
wiciela rektora Uniwersytetu Mikola. 
ja  Kopernika prof. Czernego i dzieka­
nów wydziałów poprzez delegacje 
miast, powiatów i gmin województwa 
pomorskiego aż do reprezentacji 
wszystkich istniejących organizacji 

Społecznych I politycznych.
Wiceprezydent KRN Barcikowski 

udekorował w  imieniu Rządu Jedno­
ści Narodowej trum nę krzyżem Grun­
waldu II klasy.

W eryfikac ja  p rze d łu żo n a  
d o  1 VII 1 9 4 6

WARSZAWA (SAP). Zarządzeniem 
M inisterstwa Ziem Odzyskanych z 
dnia 27 czerwca 1946 r., a* terenie 
woj. białostockiego, olsztyńskiego i 
gdańskiego przedłużony został ter­
m in składania wniosków o  stw ier­
dzenie polskiej przynależności na­
rodowej do dnia zakończenia dzia­
łalności komisji weryfikacyjnej, tj. 
do dnia 1-go sierpnia 1946 r.

Kronika gospodarcza
DO OŚWIĘCIMIA PRZYBYWAJĄ 

TRANSPORTY z urządzeniami dla 
nowopowstałej fabryka sztucznej 
benzyny. Urządzenia te zostały 
przydzielone na mocy umowy kom­
pensacyjnej z rządem radzieckim z 
niemieckiej fabryki koło Drezna.

Fabryka będzie wytwarzała po­
czątkowo 20 tys. ton t  zw- syntiny 
(mieszanina analogiczna do ropy 
naturalnej) rocznie. Z tej ilości syn­
tiny  otrzymamy 7800 ton benzyny, 
3800 ton gazolu oraz 8400 ton kon­
densatu, zawierającego olej gazowy 
i  gaz parafinowy.

*
PRZEMYSŁ WĘGLOWY wykonał 

produkcji w  czerwcu br- w  105,1%, 
osiągając 3,530.356 ton wydobycia 
zamiast planowanych 3.359.400 ton.

ST
SLĄSKI PRZEMYSŁ MŁYŃSKI o- 

bejmuje obecnie 65 młynów pań­
stwowych. Przem iał ich  wyniósł w 
maju br. 21.540 łon zboża (119% 
planu).

*
SZWEDZKA DELEGACJA HAN- 

■ ULOWA przybyła do W arszawy pod 
przewodnictwem m inistra pełnomoc. 
nego p. Westrupa- Delegacja szwedz­
ka omówi z przedstawicielami Rzą­
du  Polskiego szereg zagadnień zwią­
zanych z usprawnieniem wymiany 
towarowej polsko-szwedzkiej.

*
UMOWĘ HANDLOWĄ POLSKO- 

FIŃSKĄ podpisano w  Warszawie. 
Umowa została zawarta na okres ro­
czny do 30 czerwca 1947 r„  wartość 
obrotu wzajemnego wyniesie ok 
3.500 tys. dolarów.

Polska ma dostarczyć Finlandii 
pewnych ilości węgla bunkrowego, 
miału koksowego, bieli cynkowej i 
soli. F inlandia będzie importować 
do  Polski konie, domki fińskie, tar­
cice, papier oraz sprzęt elektrotech­
niczny.

*
W RAMACH WIERCEŃ NAFTO­

WYCH, dokonanych w  maju, w  a- 
kręgu Sanok nawiercono horyzont 
ropny o produkcji dziennej 3.250 kg 
ropy. Łączna początkowa produkcja 
ziemna nowych otworów naftowych 
wynosiła 8700 kg dziennie.

W kilku w ierszach
Egipskie siły zbrojne -/dolne są  podjąć 

ei« obrony Kanału Sueskiego tak w <we- 
aie pokoju jak i w czaaie wojny bei obcej 
pomocy. Oa wiatkami ie to ołożyl aief n io ­
bu generalnego armii egipekiej (TASSl.

*
Zwlgluzenit kredytów pieniężnych prze- 

Łnaezonych dla oddziału politycznego w 
celu walki ze związkami zawodowymi łfl- 
atato dokonane przez anglo-iraóeklo t»«e- 
izyabwo naftowe (TASS).

Szybkość większą niż uybkość gtoen
mają rozwijać samoloty handlowe k,a- 
otrukdji brytyjskiej, które będą przebywaj 
eo najmniej 800 mil na godzinę (gtoe 730 
mil na godzinę). Beajamie zbudowali Jut 
samolot, rozwijający rzybkokć 670 mil n« 
godzinę.

*
Przygotowania do ewakuacji okręgu 

Tt-nda 1 Briga roapoczely władze wlookle. 
Tereny to zostały odstąpione Francji na 
mocy decyzji Bady Mintotrów Spraw Za- 
granicznych w  Paryżu.
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Krakowski aktyw PPS obraduje
Linia podziału miedzy reakcja a demokracja

W dniu wczorajszym o godz. l')-ej 
przedpoł. zebrał się w „Domu Gór­
ników" krakowski aktyw PPS, aby 
we wspólnych obradach przepro­
wadzić analizę porażki poniesionej 
na terenie naszego miasta w Głoso­
waniu Ludowym przez demokrację 
polską. Całość obrad dowiodła, jak 
bardzo zebranie to było potrzebne 
d la  ukształtowania w świadomości 
członków krakowskiej organizacji 
partyjnej jasnego poglądu na w y­
tworzoną sytuację, na konsekwencje 
z niej wynikające, oraz dla powzię­
cia postanowień, któreby w  sposób 
uecydująęy zapobiegły na przyszłość 
nowym atakom reakcyjnej propa- 
6»P4y „czerwonego Krakowa".

obecności licznie zgromadzo­
nych członków aktywu, otworzył 
•gromadzenie przewodniczący WK 
l®w. <jr , Drób ner, k tóry zaznaczyw- 
®zy cel zebrania, dał w  swoim re- 
,e racie zwięzłą, ale wyczerpującą 
°cenę wyników referendum  na te ­
i n i e  m iasta Krakowa, poddał ana­
lizie całokształt w ytworzonych sto- 
••tnków i  określił zasadnicze postu- 
’8ty pracy partyjnej na zbliżający 
•ję okres.

Zarzuty wysunięte pod adresem 
mieszkańców Krakowa przez całą 
demokratyczną prasę polską mają 
niestety dużo racji. Nie wolno jed­
nak zapominać, że do takiego a  nie 
innego przebiegu Głosowania Ludo­
wego na terenie naszego m iasta p rzy­
czyniły się warunki, które nie zaist­
niały np. w  Łodzi lub Warszawie. 
Napływ rzeszy repatriantów  ze 
wschodu, olbrzymia ilość kleru, li­
czni kamienicznicy, którzy nie stra­
cili swych własności w  niezniszczo- 
nym Krakowie, szabrownicy i  spe­
kulanci — wszyscy c i ludzie wystą­
p ili przeciw podstawowym hasłom 
demokracji polskiej. Niewątpliwie 
znaleźli się również i w śród człon­
ków organizacji robotniczych tary  
którzy nie spełnili w e właściwy spo 
sób swego obowiązku obywatelskie­
go. Do nastrojów, które wytworzyły 
się w  Krakowie przyczyniło się k il­
ka czynników, m. i. wydarzenia ma­
jowe i  ich rezultaty. W każdym jed­
nak razie jedno z pierwszych i  za­
sadniczych zadań członków naszej 
partii jest w alka o przekształcenie 
opinii ogółu demokratycznego spo­
łeczeństwa krakowskiego, które mu­
si w  poczuciu realizmu politycznego 
rozumieć potrzebę zabezpieczenia 
l»du i porządku w  państwie, obrony 
wolności i  demokracji naw et d ra ­
stycznymi niekiedy środkami. Przy 
wszystkich odcieniach reprezento­
wanych poglądów, partia nasza jest 
Jednohła w  ocenie sytuacji i  w  dz>a- 
mm«L Kraków pomimo wszystko jest 
I pozostanie czerwony. Socjaliści 
krakowscy na  czele zorganizowanej 
k*«sy robotniczej muszą całą posta- 

swoją potwierdzić, że pragną 
•mierze budować nową demokrację 
Miką i  nieugięcie kroczyć po dro- 
J** do wielkiej, suwerennej i  socja- 
b stycznej Pojski. Zwarcie szeregów 
‘ wewnętrzna kontrola party jna po- 
wmny uniemożliwić na  przyszłość 
Powstanie takich momentów, w  któ- 
■ych ktokolwiek mógłby mówić o 
' takcyjnym Krakowie.

W czasie referatu dr. Drobnera 
Przytył nieoczekiwanie na salę owa- 
cyjoie w itany Sekretarz Generalny 
LWK p p s  tow. Józef Cyrankiewicz

lajął miejsce w  Prezydium.
W dyskusji jako pierwszy zabrał 

kłos sekretarz MK tow. Rej ma n, któ­
ry omówtił wzmożenie aktywności 
Komitetów fabrycznych i  zagadnienie 
yapółpracy partii robotniczych w 
terenie. Tow. red. Statter podkreślił, 
»e związki zawodowe postanow iły* 
wzmóc również uświadomienie kla­
nowe i odpowiednią propagandę w 
sw o ich  szeregach, oraa wskazał na 
>onieczność podjęcia uchwał, żąda­
n y c h  oczyszczenia miasta z ełemen- 
u napływowego i  spekirianckiego.

Tow. poseł Zygmunt Żuławski o- 
Kreślił swoje stanowisko wobec za- 
ś lin ien ia  referendum, dając jedno­
cześnie rzu t oka na ogólną sytuację 
wewnętrzną.

Następnie zabierali głos w  dalszej 
■Wkusji towarzysze: Wróblewski 
Zdzisław, Biedroń, Stawowski, Dy- 

Rzeżnik, Ciepielowa, red.
boł,8n. Żurek, Szósta (x Tramwajów

Miejskich) Bzdyl, Borek (starosta 
wadowicki), Kubicki, Gołąbowa, 
Ziemichód i  Bromboszcz (Chrza­
nów ). Wszyscy ci mówcy, a zwłasz­
cza tow. Ciepielowa i rew. Borek, ped 
kreślali konieczność zwarcia szere­
gów partii, zajęcia jednolitej posta­
w y wobec ataków reakcji w  obliczu 
nadchodzącego okresu przedwybor­
czego.

W zakończeniu zabrał głos tow. 
Cyrankiewflcz, sekretarz generalny 
CKW PPS.

Mówca zajął się analizą wyników 
referendum na terenie Krakowa.

Referendum przeprowadziło wy­
raźny podział między reakcją a de­
mokracją polską. Tym, którzy gło­
sowali na pierwsze pytanie „nie“, 
nie można staw iać zarzutów reak- 
cyjności, gdyż w yrazili jedynie swój 
pogląd na formę przyszłego ustroju 
państw a. Dopiero drugie pytanie po­
staw iło w yraźny przedział. Ci wszy­
scy ludzie głosując „nie" podkreślili 
swoją niechęć czy zgoła nienawiść 
do wszelkich reform  społecznych, 
jakie się w  Polsce dokonały.

Analizując negatywny wynik refe­
rendum  w  Krakowie mówca wspom­
niał, że między innymi pewien 
w pływ miała tu sześcioletnia propa­
ganda hitlerowska, oraz stanowisko 
kleru, którego siedliskiem jest Kra­
ków. Faktem jest, że kler ma swoje 
powiązanie z zagraniczną reakcją 
wiele dyrektyw otrzymuje z poza 
gran ic  kraju. Najlepszym .dowodem 
jest tu  list pasterski Piusa XII, ogło­
szony 29 czerwca br.

Omawiając w  końcu zadanie Partii 
w  najbliższym etapue tow. Cyrankie­
wicz stwierdził, że, aczkolwiek Par­
tia  nie ma żadnych dążeń monopar- 
tyjnych, to w wypadku silnego sztur­
m u reakcja użyje całej swej potęgi, 
by złamać tych, którzy chc ie liby  o- 
w rotu  czasów przedwojennych i  klę­
ski demokracji w  Polsce.

Po przemówieniu tow. Cyrankie­
wicza, tow. dr. Drobner odczytał ze­
branym  projekt reizolucji, omawia­
jąc poszczególne momenty dyskusji 
i  wskazując na ważność stanowiska 
zajmowanego przez Krakowską o r; 
ganizację PPS. Rezolucja, której 
tekst poniżej podajemy, została uch­
w alona jednogłośnie a z dużym ap­
lauzem.

„Zebranie aktywu PPS z dnia 
7 lipca 1946 r. w  Krakowie wy 
raża najwyższe oburzenie, żal i  I

Obrady aktywów PPS i PPR 
w Warszawie

jak ważnym czynnikiem w  Polsce 
jest wewnętrzny spokój i oświadczył; 
że obóz zwycięski trzech »tak«, opar, 
ty na jednolitym froncie klasy robot­
niczej, rozpoczyna dziś nowy etap na 
drodze potwierdzonej przez naród 
i obóz ten doprowadzi masy pracują.

do dobrobytu, Polskę do potęgi i  po 
wieczne czasy- utrwali niepodległość
naszego narodu.

Tow. wicepremier Gomułka w  swo­
im przemówieniu zajął się zanalizo. 
waniem odpowiedzi na pytania refe­
rendum i, omawiając odpowiedź na 
pytanie trzecie oświadczył, że odpo­
wiedź ta oddziela naród od zdrajców, 
społeczeństwo polskie od obcych 
gentów, noszących imię Polaka. Było 
ono potrzebne, aby ci wszyscy, któ. 
rzy mają poczucie odpowiedzialności

losy Polski, uświadomili sobie, czy 
jej bytowi nie zagraża najstraszliw-

:e niebezpieczeństwo.
N a zakończenie uchwalono rezolu­

cję, która z uznaniem stwierdziła wo­
lę narodu, opowiadającego suę w  swej 
olbrzymiej większości za ideą Polski 
Ludowtej, zniesieniem senatu, 
twierdzeniem reform społecznych 
mocnieniem naszej niepodległości na 
granicach na Odrze i  Nysie,

W dniu 6 lipca w sali posiedzeń 
KRN w  Warszawie odbyło się zebra­
nie aktywu PPS i PPR  poświęcone 
wynikom głosowania ludowego.

Przemówienia wygłosili tow. Cy. 
rankiewacz i tow. Gomułka.

Tow. Cyrankiewicz w  swoim prze­
mówieniu wskazał na znaczenie, jakie 
referendum posiada pod kątem wi- 

walki, która się od lat toczy 
pomiędzy obozem postępu i niepodle­
głości, a obozem kołtuństwa, wstecz, 
mości i  targowicy. Zapowiedział bez­
względną walkę z elementami, którym 
przypisać należy sżereg mordów do­
konywanych obecnie na działaczach 
obozu demokratycznego, aż po »dzień 
długich , noży* zainscenizowanych 
praez NSZ w  Kielcach.

Ludzie, głosujący 3 razy wiie«, to 
ci, którzy wyczekują na trzecią woj- 

sPolska trzech »tak« i  Polska 
dwóch »nie« to są dwie różne Polski«. 
Mówca podkreśla całą gołosłowność 
oświadczeń PSL na temat reprezen. 
towania większości Polski, która to 
gołosłowność jaskraw o wystąpiła w  
obliczu klęski PSL w  głosowaniu lu­
dowym, procent bowiem tych, któ. 
rzy  głosowali raz  »nie«, jest mini, 
maliny.

Na zakończenie mówca podkreślił.

wstyd z powodu Haniebnego wy­
niku referendum w  Krakowie.

Przekonaliśmy się, że miasto 
nasze jest rezerwatem nie tylko 
wrogów postępu i reform spo­
łecznych, ale jest siedliskiem 44 
tysięcy wrogów narodu i pań­
stwa, wrogów, którzy wbrew 
zdrowemu rozsądkowi, wbrew 
najistotniejszym Interesom Pań­
stwa nie zawahali się głosować 
„nie“ na najżywotniejsze pyta­
nie tyczące granic naszego pań­
stwa. Od ludzi, którzy po 6 cio 
letniej okupacji niemieckiej, po 
bezprzykładnej w  dziejach zagła­
dzie najlepszych synów Ojczyz­
ny, po zgliszczach i ruinach na­
szych miast i wsi ośmielili się 
głosować przeciwko krwawo zdo­
bytym granicom zachodnim, mu­
si się klasa pracująca jak naj­
ostrzej, jako od zdrajców Pań­
stw a odgrodzić.

Zebrani postanawiają udzieslę- 
ciokrotnić swoje wysiłki celem 
uświadomienia ogłupianej przez 
wrogą -propagandę części ludno­
ści pracującej, a szczególnie ko­
biet.

Zebrani postanawiają otoczyć 
najtroskliwszą opieką młodzież i 
bacznie śledzić, by metody w y­
chowawcze stosowane w  szko­
łach  i  na wyższych uczelniach 
nie odbiegały od dzisiejszych 
warunków i dzisiejszych po­
trzeb.

Klasa pracująca Krakowa sku-

Jiona pod sztandarem Polskiej 
artii Socjalistycznej, wypowiada 

bezpardonową walkę kołtunerii 
krakowskiej, reakcyjnemu klero­
wi, krakowskiemu wstecznemu 
mieszczaństwu, krakowskim spe­
kulantom i sanacyjnym epigonam 
urzędniczego świata.

Polscy socjaliści wypowiadają 
walkę na śmierć i życie zbirom 
faszystowskim, którzy wciąż je­
szcze zagrażają życiu i mieniu 
pracujących obywateli, zwyrod­
niałemu, którzy urządzają po­
gromy na ocalałych resztkach 
ludności żydowskiej i  okrywają 
hańbą imię Polski w  oczach ca­
łego cywilizowanego świata.

Klasa pracująca Krakowa n ’e 
oszczędzi największych w ysił­
ków i nie spocznie w  pracy, pó­
ki nie oczyści zaśmieconej atino-

sfery krakowskiej, póki nie 
przywróci naszemu miastu zasz­
czytnego tytułu Czerwonego Kra­
kowa".

Odśpiewaniem Czerwonego Sztan­
daru zamknięto obrady. Poza licz­
nym udziałem podkreślić należy u 
wagę i  odpowiedzialność, z jaką bra­
li udział w  zebraniu aktywiści k ra­
kowscy. Zgromadzenie dowiodło, jak 
wielką wagę w  obliczu doniosłych 
wydarzeń i  trudnych sytacji posiada 
szeroka wymiana opinii i dyskusja, 
w której kształtuje się jeszcze silniej­
sza jedność partii (ts).

G arn izo n  k ra k o w s k i 
p o tę p ia

KRAKÓW (PAP). Żołnierze, podofi­
cerowie i  oficerowie garnizonu kra . 
kowskiego, zebrani na dziedzińcu ko­
szarowym kołobrzeskiego pułku pie­
choty wyrazili jednogłośnie swe obu­
rzenie z powodu wyników głosowania 
ludowego w Krakowie, uchwalając % 
zarazem szereg rezolucji.

W  toku zebrania przemówił gen. 
Prus.Więckowski, dowódca OW K ra­
ków, wyrażając nadzieję, iż społe­
czeństwo krakowskie zrehabilituje się 

nadchodzących wyborach. W dal­
szym ciągu przemawiali: płk. Ilajdu- 
kiewicz, płk. Karandyszewski oraz 
reprezentanci podoficerów i żołnierzy 
plut. Hucuł i strzelec Kijak, strzelec 
Kijak wyraził głębokie oburzenie, iż 

Krakowie znalazła się tak wielka 
ilość zdrajców, którzy chcieliby od. 
dać Niemcom, ziemie, wywalczone
krw ią żołnierza polskiego.

P rze d s ta w ic ie le  UN R R A  
n a Śląsku

KATOWICE (SAP) Do Katowic 
przybyła delegacja UNRRA, złożona 
z kilkunastu osób, która na terenie 
województwa śląsko-dąbrowskiego 
zapoznać się ma z sytuacją żywno, 
ścioWą wielkiego ośrodka przemy­
słowego.

Pobyt delegacji związany ma być 
z możliwością zwiększenia rozmia­
rów pomocy UNRRA dla Polski.

REPERTUAR KIN KRAKOWSKICH 
Ml czwartku 4 lipca 1946 r.

,,Swit" — „Uciecha" film produkcji 
angielskiej PIĘKNA PŁEĆ.

„Wartzawa" komedia muzyczna pt. DO­
RĄ DZIEWCZĘTA.

„Gdańik" film pt. CYRK.
„Scala" film pt. PEWNEJ NOCY.
„Wanda" komedia muzyczna pt. ZUZU.
,,W olna«" liim  pt. KAPRYS MŁODO­

ŚCI.
,,Apollo", „Sztuka" — film p t. OSTA­

TNIE OSTRZEŻENIE.
Początek programów 15.30, 17.30, 1 19.30 

z wyjątkiem „Scala", „Wanda", ..Doie- 
cha" i „Apollo", które to kina g rają  1«, 
18 i 20-ta.

Przedsprzedaż: w Biurze Przedsprzedaży. 
Kraków, ul. Wiślna 2 od godz. 9—11.30 
ua dzień bieżący i od 13—16 na dzień na- 
•tępny.

DZIŚ W TEATRACH:
TEATR MIEJSKI im. JULIUSZA SŁO­

WACKIEGO — godz. 19-Ła ^Kaadida" 
sztuka w 3-ch aktach Bernarda Shaw'a.

TEATR STARY — Duża Sala — godo. 
19-ta „Król wlócrągów" romantyczna ame­
rykańska komedia muzyeona w 5-ła obra­
zach, z Krystyną Szuerr.

TEATR STARY — Maia Sala — godz. 
19-15 ,(Frcuda teoria snów" komedia w 8 
aktach Cwojdzińskiego. Gościnny wyartop 
Janiny Bomauówny i  Jana  Kreczmara.

TEATR POWSZECHNY im. ŻOŁNIERZA 
POLSKIEGO godz. 19-ta. Gościnny wystąp 
Teatru Żołnierza lubelskiego „Wołneś 
Tomku w swoim domfcu".

TEATR KAMERALNY TUR-u godz. 19 
„Nowa umowa małżeńska" komedia w 3 
aktach B. Shsw‘a-
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R a d i o
N ajciekaw sze audycje w  poniedziałek

19.30 „Dawna muzyka poiska" w oprać, 
prof. 4r. Zdzisława Jaohimeokiego. Wy­
konawcy: Zespół Wokalny i Doty Kwar­
te t Kameralny pod ,kior. Mieczysława 
Krzyńskiego oraz Zespól Lutniowy pod 
kier. Mariana Kosteckiego.

21.00 Recital fortepianowy Tadeusza 
Oiajki. W programie: 1) Moniuszko — 
Ogiński: Polonezy: 2) Moniuszko — Mel­
cer: PrzĄśniczka; 3) Żeleński: a) Marze­
nie. b) Humoreska.

21.20 Przegląd teatralny Zygmunta Leś- 
nodorskiego.

22.00 Koncert rozrywkowy (transmisja 
z Katowic).

na dzień 9 lipca 1946 r. 
(wtorek).

Kraków. 6.00 Sygnał czasu i pieśń „Kie­
dy ranne -wstają zorze". 6.06 Dziennik po­
ranny. 6.20 Odczytanie programu lokalne­
go n a  dzień bieżący. 6.25 Gimnastyka po­
ranna. 6.36 Muzyka poranna. 6.57 Sygnał 
czasu z Krakowskiego Obserwatorium 
Astronomicznego. 7.00 Muzyka poranna. 
7.39 Powtórzenie najważniejszych wiado­
mości dziennika porannego. 7.35 Muzyka 
poranna. 8.20 Informacja ogólnopolskie.
8.30 Przerwa. 11.30 Kronika Krakowska. 
11.48 Muzyka popularna (a płyt). 11.57 Sy­
gnał czasu z Krakowskiego Obserwatorium 
Astronomicznego. 12.00 Bicie z. gara  i  hej­
nał z  Wieży Mariackiej. 12.05 Dziennik 
popołudniowy. 1245 Pieśni Schuberta i 
Moniuszki w  wykonaniu Sabiny Ziółkow­
skiej. W  programie: 1. Moniuszko a) Pol­
n a  różyczka, b) Wiosna, c) Jaskółka, — 
2. Schubert a) Dokąd, b) Śpiew na wo­
dzie, o) Pstrąg, d) Polna różyczka. — 
1225 „5 minut poezji". 18.00 „Na ziemiach 
odzyskanych” — „Michalino, zapomniany 
kraj słowiański", odczyt prof. Mariana 
Sydowa. 18.15 Z życia Narodów Słowiań­
skich. 13.25 Transmisja z Poznania. Mu­
zyka obiadowa. Wykonawcy: Irena Łucka 
(sopran), Mieczysław Paszkiet (skrzypce), 
Janusz Kowalski (akompaniament). — 
14.00 Słuchowisko dla dzieci dr. Janiny 
Skowrońekiiej-Peldmanowej pt. „Jak  to by­
ło pod Racławicami" z  muzyką Anny 
Kitsahmann. Wykonawcy: Artyści Teatru 
..Wesoła Gromadka" i  dzieci z  Gromadki 
świetlicowej. Reżyseria Marii Billiżanki. 
14.25 Z dziejów barbarzyństwa niemiec­
kiego w Polsce. 14.40 Rezerwa odczytowa. 
14.50 Chwila muzyki z płyt. 15.00 Odcz ■ 
dr. Ireny Barowej pt. „Niemcewicz u  pol- 
śtioh wybrzeży.". 15.15 Muzyka charak­
terystyczna w wyk. O rkiistry Rozgłośni 
Krakowskiej pod kier. Adama Kopyciń- 
skiżgo. 16.53 Problemy dnia. 16.00 Dzien­
nik popołudniowy. 16.30 Utwory Franci­
szka Liszta w wyk. Edwardy Feinsteinów- 
ny. W programie: 1. Sonet Petranki, — 
2. Szum lasu, 3. Pochód gnomów, 4. Nok­
turn, 5. Rapsodia Nr. 6. 16-55 Kwadrms 
prozy. 17.10 Koncert popularny. Wyko­
nawcy: Alfred Schenker (skrzypce), To­
masz Dąbrowski (śpiew). 17.50 Odbudów u 
jemy 'Warszawę. 17.55 Audycja wojskowa 
słowno-muzyczna. 1840 ,,Gadki i  przypo­
wieści ludu śląskiego" audycja ludowa 
słowno-muzyczna. 18.30 Kwartet' Tomasza 
Kiescwetera: a) Allegro, b) Andante, — 
o) Gawot, d) Finale allegro eon brio. — 
Wykonawcy: Zenon Hodor (I skrzypce), 
Paradowski Eugeniusz (II skrzypce). Pisa­
rek Edmund (altówka), i  Józef Wiłkomir­
ski (wiolonczela). 19.00 „Nauka przy gło­
śniku!". 1S1-30 Audycja sloiwmo-anuBycana 
pt. Polskie Wydawnictwa Muzyczne przy 
pracy". Wykonawcy: Maria Dziewulska 
(oprać, słowne), Maria Ozuwajówna 1 I.o- 
ve Short (dialog), Halina Ekierówna (for­
tepian), Zdzisław Koesner (skrzypce). Wi­
told Krotkiewski (skrzypce). 20.00 Dzien­
nik wieczorny. 20.30 „Skrzywdzeni i  po­
krzywdzeni" — sluchowislft według Teo­
dora Dostojewskiego w cprac. Krystyny 
Gogolewskiej. 21.00 Odczyt dr. Bogusława 
Leśuodo raki ego pt. „Historia podstawową 
z nauk". 2140 Muzyka ianeozna z płyt.
21.30 Stefan Flukowski o poezji. 21.40 Roz­
maitości. 21.55 Odczytanie programu lo­
kalnego na dzień następny 22.00 Audycja 
rozrywkowa. 22.30 Koncert życzeń. — 
23.00 Ostatnie wiadomości dziennika ra­
diowego. 23.20 Program n a  jutro. —
23.30 Hymn i zakończenie programu

cześć ORMO
kiestra wykonała wiązankę pieśni w 
układzie Osmańskiego, następnie u- 
werturę »Kalif z Bagdadu* oraz 2 ma. 
żurki Wrońskiego »Spiew Janka* i 
»Zuch Stach*.

Na wypełnienie program u 2-giej 
części złożyły się jeszcze dw a przemó­
wienia: pik. Grudy i m jr. Kalickiego.

Pik. Gruda, który przemawiał i- 
nueniem D. O. W. — Kraków — 
stwierdził m. i.: ORMO, jako naj. 
młodsza latorośl wojska ma już poza 
sobą szereg chlubnie zapisanych czy­
nów. Zadanie jej idzie równolegle z 
założeniami wojska: dopomóc rządo­
wi, aby w kraju zapanował ład i  spo­
kój. W tej pracy równomiernego roz­
działu dóbr — przeszkadzają czynni­
ki reakcyjne, te same, które głosowa­
ły przeciw 3-demu pytaniu.

Jako przedstawiciel wojsk, biorą. 
cych udział w oswabadzaniu ziem za­
chodnich — przemawiał m jr. Kalicki. 
Podkreślił uczucia, z jakim Wojsko 
Polskie zdobywało tereny ongiś na­
sze, — a rozbieżność z dzisiejszą rze­
czywistością. Rzucił hasło, aby spe. 
kulantów, żerujących na tych, którzy 
w  twardym  trudzie wykuwają dobro 
Polski, wysiać na usuwanie gruzów 
do Warszawy. »Będziemy do ostatniej 
kropli krw i hronić Polski przed ' taki­
mi obywatelami* — zakończył prze­
mówienie m jr Kalicki.

Ade.

Prawo wyjazdu do ZSRR
l a k  starać się o  zm ia n ę  oby w ate ls tw a

Akademia na
niedzielą 7 bm. w godzinach 

rannych sala kinoteatru »Swit« zgro. 
madziła liczne grupy Ochotniczej Re. 
zerwy Milicji Obywatelskiej w raz z 
członkami ich rodzin. Udekorowane 
podium wieńczył napis: Niech żyje 
0 .  R. M. O. — zbrojne ram ię świata 
pracy!

Akademię zapoczątkował polonez 
Chopina As-dur w  wykonaniu orkie­
stry kolejowej.

W imieniu miasta przemówił do 
zgromadzonych prezydent Wolas — 
dając wyraz oburzeniu w stosunku do 
obywateli Polaków z  woj. krakowskie, 
go — nie po polsku myślących. Dowo­
dem tego wynik glosowania ludowe, 
go na 3-cie pytanie. Kraków mający 
poza sobą tradycje chlubnych walk o 
postęp, o reformę — stąd wszakże 
ogłaszał swój manifest Kościuszko — 
Kraków ostatnim swym posunięciem 
odizolował się od reszty postępowego 
społeczeństwa.

W podobnym duchu przemawiali: 
imieniem PPS — tow. Dzierwa, imię, 
niem PPR ob. Szydłowski, 'z  ramie­
nia OKZZ — tow. Susul, z ramienia 
woj. Komendy Milicji Obywatelskiej— 
m ajor Gruda — w imieniu Miejskiej 
Komendy ORMO ob. Rutkowski, zaś 
w  imieniu woj. Komendy ORMO ob. 
Maj.

W części artystycznej programu or-

W wykonaniu umowy z dnia 6 VII 
1945 między Tymczasowym Rządem 
Jedności Narodowej R. P. a Rządem 
ZSRR, w części dotyczącej p r a w a  
z m i a n y  o b y w a t e l s  I w  a 
polskiego osób narodowości rosyj­
skiej, ukraińskiej, białoruskiej, ni- 
sińskiej i  litewskiej, mieszkających 
r.a terytorium Polski i  ich  ewakua­
cji do ZSRR- Pełnomocnik Rządu 
ZSRR ob. Diernyszew Stefan Pawło­
wicz rozpoczął urzędowanie i  przyj­
mowanie zgłoszeń na  wyjazd w  sie­
dzibie urzędowej w  lokalu P. U. R. 
Oddz- Wojew. w  Krakowie, ul. Skar­
bowa 4 pokój Nr. 5.

Ze swej strony Rząd Polski mia­
nował swym pełnomocnikiem do 
uzgadniania powyższych spraw  Dy­
rektora Woj. Oddziału P. U- R. w 
Krakowie Dra Tadeusza Zawistow­
skiego.

Do wiadomości osób zainteresowa­
nych podaje się wyciąg z tekstu 
umowy z dnia 6 lipca 1945 r. oraz 
z protokołu wykonawczego do tej 
umowy.

Art. 2: „Tymczasowy Rząd Jedno­
ści Narodowej R. P- zgadza się 
przyznać osobom narodowości ro­
syjskiej, ukraińskiej, białoruskiej, 
rusińskiej i  litewskiej praw o zmiany 
obywatelstwa polskiego, zgodnie z 
wyrażonym przez nie życzeniem".

Art. 4. „Osobom, przesiedlającym 
się na podstawie niniejszej umowy, 
p zyznaje się prawo zabrania ze so­
bą swych rodzin. Do rodziny mogą

być zaliczeni żona (lub mąż), dzieci, 
matka, ojciec, wychowankowie, jak 
również inni krew ni, niezależnie od 
ich  narodowości, jeżeli prowadzą 
wspólnie gospodarstwo i wyrazili 
życzenie przesiedlenia się.

Art- 5. „Przesiedlenia dokonuje 
się na podstawie dobrowolnego wy­
rażenia swej woli przez każdą z wy­
żej wskazanych osób".

Art. 6 (Protokołu)
„Osobom, wyjeżdżającym przy­

sługuje prawo zabrania ze sobą na­
leżącego do nich mienia, nie prze­
wyższającego wagi dwóch ton na 
rodzinę dla ludności wiejskiej i  je­
dnej tony na rodzinę dla ludności 
miejskiej, wyjąwszy przedmioty, któ­
rych wywóz jest wzbroniony. Prócz 
tego, osobom zawodów specjalnych, 
jak  rzemieślnikom, lekarzom, arty­
stom, uczonym itp. przyznaj e się 
prawo wywozu p-zedmiotów, nie­
zbędnych dla ich  pracy zawodowej."

Art. 7 (Protokołu)
„Osoby wyjeżdżające z ZSRR do 

Pc-lski i  z Polski do ZSRR mają p ra ­
wo wziąć ze sobą do tysiąca złotych 
(lub odpowiednio do tysiąca rubli) 
w  gotówce, którą  otrzymają w  w y­
znaczonych przez Komisję punktu?!!, 
drogą zamiany na radziecką (i od­
powiednio polską) walutę- Osoby, 
mające prawo zmiany obywatelstwa 
polskiego zgodnie z art. 2 znajdują­
ce się z chwilą podpisania umowy 
na terytorium Polski, w inny zwrócić 
się w  term inie do 31. lipca 1946 r.

Jak ich  w ęd lin  n ie  w o ln o  
w yra b ia ć  7

Krakowski Oddział Departamentu 
Kontroli Ministerstwa Aprowizacji i 
Handlu w  toku ostatnich kontroli 
stwierdził, że nie wszystkie wędli- 
n iarnie stosują się do zakazu sprze­
daży pewnych rodzajów wędlin i  wy­
robów wędliniarskich. Tłumaczenie 
się ze strony kontrolowanych nie­
znajomością przepisów »ie umniejsza 
w  niczym ich winy, przeciwnie, 
świadczy o braku zainteresowania 
się ważnymi sprawami fachowymi i 
karygodnej obojętności dla ważnych 
spraw  gospodarczych. B y, uniknąć 
wszelkich nieporozumień wyjaśnia 
się, że do odwołania obowiązuje 
zakaz wyrobu i sprzedaży następu­
jących wyrobów: kiełbasy: serbska, 
moskiewska, tyrolska, litewska, kró­
lewska, węgierska sucha, jałowcowa, 
krajana sucha i  surowa, wiejska su­
cha; kiełbaski dwudziestki, dziesiąt­
ki, piątki, rolady: ozorowa, z prosię­
cia, francuska, ryjkowa i figowa, 
salami: włoskie, węgierskie i  nie­
mieckie. Pozatym zakazany jest w y­
rób i sprzedaż polędwicy łososiowej, 
słoniny węgierskiej, boczku faszero­
wanego, schabu pieczonego i  żylcu.

Zakaz ten jest podyktowany tak 
jak wszystkie pozostałe zakazy sze­
regiem trudności gospodarczych pań­
stw a w  pierwszym okresie jego od­
budowy.

Całe społeczeństwo winno zozu. 
mieć, że przestrzeganie obowiązują­
cych zakazów restrykcyjnych (także 
ca  odcinku piekarskim i  cukierni­
czym) doprowadzi do szybkiej nor­
malizacji aProw‘zacyinej, tym w ię­
cej zaś zrozumieć to muszą zaintere­
sowane przedsiębiorstwa i  zrozumie, 
niem swoim złożyć dowody lojalno­
ści i uczciwości.

Wierzymy, że apel ten nie pozo­
stanie bez echa, tych zaś, którzy 
nie zechcą podporządkować się nie­
wątpliwie odstraszą dotkliwe kary, 
przewidziane na tym  odcinku życia 
gospodarczego.

Sąd Grodzki w  Krakowie
Dnia 4 lipca 1946
Sygn. I  2 Zg- 561/46

OGŁOSZENIE
Na wniosek Inż. Leona Rebhana. 

zam. w  Krakowie, Batorego -9, Sąd 
wszczął postępowanie, celem stw ier­
dzenia zgonu:

1) F ryderyki Katz z d. Rebhan, 
zam. w  Krakowie, ur- 1897 r. w Prze­
myślu, córki Abrahama i Heleny z 
Chillów, która  w  maju 1944 r. we 
Lwowie zastrzelona została w  obo­
zie janowskim przez Niemców.

2) Edwina Katza, syna ad 1), zam. 
w  Krakowie, ur- 1924 r. w  Krakoi 
wie, syna Dra Menasego i Fryderyki, 
który zmarł w  marcu 1944 w e Lwo­
wie na skutek popełnienia samobój­
stwa.

3) Anny Katz, córki ad 1) zam. 
w  Krakowie, ur. 1928 w  Krakowie, 
córki D ra Menasego i  Fryderyki, 
która zmarła w  m arcu 1944 we 
Lwowie na skutek zażycia trucizny 
w  czasie aresztowania przez policję 
niemiecką.

Wzywa się osoby, które o wymie­
nionych mogłyby udzielić wiadomo, 
ści, aby w  terminie miesiąca donio. 
sły o tym Sądowi.

Sędzia Grodzki 
(—) Kula (mp.)

do Przedstawicielstwa Polsko-Ra­
dzieckiej Komisji Mieszanej z poda­
niem o zmianę obywatelstwa pol­
skiego na obywatęlstwo radzieckie**-

Uwaga: Wyjazd do Z, S. R* R. 
przewidziany jest do dnia 31- VIII 
1946 r.

C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń :
Ogłuszenia 1 i 2 strunie za w tekście za 1 mm szpalty , 15 zt Drobne ogłoszenia za stów u , b u.« niedzielę 1 święta 59% drożej,1 mm szpalty . , , . , 20 zł, za tekstem „  „  „ „  .10 sŁ Poszukiwanie rodzin i prasy , £ ■fcjłustym drukiem 100% drożej.
Ogłoszenia p r  zy j nru}« Administracja „Naprzodu", uL Orzeszkowej 7. Oddział „Naprzodu" plac‘ Szczepan»ki 0- Pol*ka Agenrj» ‘-Praan Pt

Basztowa 15 i  upoważnieni akwizytorzy Wydawnictwa.
PRENUMERATA „NAPRZODU'* wynosi miesięcznie z odbiorem w punktach sprzedaży 45 zł. — g odnoszeniem do domu w  Krakn- 
wie 55 ał. — na prowincji, pocztą, 50 zL — Prenumeratę przyjmują; Administracja „Naprzodu" Kraków, ul. Orzeszkowej Z. Oddział 
..Naprzodu" Piać Szczepański 9. Placówki Sp. „Czytelnik" na terenie miasta Krakowa i  upoważnieni akwizytorzy. —  Na prowincji 

Powiatowe Komitety Polskiej P artii Socjalistycznej.
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Odbito czcionkam i D ru k a m i SpóŁ „W ied za" N r. 3 -N a przó d" — K ra kó w , uk Orzeszkowej 7. Tul. 566-53- M—08346


